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Wielkie i wspaniałe są dla ka­
tolika Święta Pańskie. Niosą z so­
bą jasność myśli. Krzeszą podnio­
słe uczucia i napinają wolę do co­
raz lepszego życia. Ale„ święta 
ustanowione na cześć Matki Bo­
żej mają w sobie szczególniejszą 
cechę. Jakąś przedziwną bliskość 
stwarzają w nas. Jest to bliskość 
dziecka czającego obok siebie go­
rące serce matki. Uczucie święte­
go, dziecięcego bezpieczeństwa 
przed złem ogarnia nas wtedy. Tak 
nam dobrze. Tak bardzo, .bardzo 
dobrze. I tak błogo, tą błogością 
która wypływa z poczucia właśnie 
owej nadprzyrodzonej bliskości.

Kochamy swą niebieską IMTatkę! 
Tego nie trzeba dowodzić. Żywiej 
bijące serce na wspomnienie imie­
nia 'Najśw. Panny jest tego najlep­
szym dowodem. I dlatego uroczy­
stość Matki Bożej staje-się dla nas 
źródłem czystej radości.

Ale każde święto Jej ma swój 
właściwy charakter. Uroczystość 
Niepokalanego Poczęcia to jakby 
radosne, jasne i słoneczne tchnie­
nie gór, jakby uśmiech czystego 
nieskalanego błękitu. Jawi się w 
tej chwili przed nami postać Dzie­
wicy otulonej w śnieżystą biel 

■swej nieskalaności, z pochylonym 
ku nam obliczem, na-którym igra 
uśmiech pogody, szczęścia i do­
broci.

Serce rozpiera jedno uczucie 
niezmiernego zachwytu nad pięk­
nością Maryi. I czoło nisko kłoni 
się przed tą wielkością, ku jakiej 
Pan raczył Służebnicę swoją pod­
nieść.

I Kościół w dniu tym nie inne 
znajduje słowa — tylko na harfie 
wdzięczności radość wydzwania 
po całej ziemi.

Wielbi wspaniałość najczystszej 
Dziewicy. Żadnej plamki na prze­
jasnym nieba błękicie! Żadnej ry­
sy. Ani smugi nawet, choćby na 

chwilę jedną zamącającej nieska- 
laność arcydzieła Bożego.

Szczyt ludzkich marzeń, naj­
głębszych tęsknot, bohaterskich 
wysiłków nie sięga tam, gdzie 
Ona stanęła. Bo to Pan, Wielki i 
Możny, otoczył ją i odział święto­
ścią jakiej nikt z ludzi nie był go­
dzien otrzymać.

Gdybyż każdy z nas choć raz w 
życi-u pojął, jaka potęga ducha i 
jaka wielkość człowieka mieści 
się w świętości. Wtedy zrozumiał­
by też dlaczego Kościół święto 
Niepokalanej Dziewicy z taką ob­
chodzi uroczystością.

Grzech jest źródłem prawdziwe­
go smutku, toczącego jak rak du­
szę człowieka. Im mniej grzechu, 
tym więcej Boga. Im więcej Bo­
ga tym więcej radości. Gdy Bóg 
ogarnie duszę tak, że strzeże się 
się ona wszelkiego zła moralne­
go radość staje się domowni­
kiem człowieka.

Z postacią Dziewicy Niepokala­
nej jest złączone uczucie radości.

• Dla Niej przede wszystkim. Dla­
tego Kościół dziś śpiewa w introi- 
cie:

— Weseląc się, będę się weseliła 
i rozraduje się dusza moja w Bo­
gu moim, iż mnie oblókł w szaty 
zbawienia i ubiorem sprawiedli-

Błogosławionaś Ty, Maryjo 
Panno, od Pana Boga najwyższe­
go, nad wszystkie niewiasty zie­
mi. Tyś chwałą Jeruzalem, Tyś 
weselem Izraela, Tyś chlubą ludu 
naszego. Alleluja, alleluja. Cała 
piękna jesteś Maryjo, i zmazy 
pierworodnej niemasz w Tobie. 
Alleluja.

woścj odział mnie, jako oblubieni­
cę ubraną klejnotami.

Jakiż cel ma to święto Niepoka­
lanego Poczęcia. Kościół przez nie 
zamierza nie tylko w uroczysty 
sposób obchodzić tę radosną 
prawdę, że przyszła Matka Boga- 
Człowieka poczęła się bez grze­
chu pierworodnego. Chodzi mu 
również i o co innego. Pragnie 
dziś radość i wdzięczność wyrazić 
P. Bogu, że raczył takim przywile­
jem obdarzyć Najśw. Dziewicę. 
Ale chce też zarazem przypomnieć 
nam tę prawdę, obowiązek walki 
z grzechem, zdobywanie godności 
moralnej, największej i najwspa­
nialszej godności człowieka. Przez 
tę walkę boWienr dążymy do Boga 
O to się też przecież Kościół mo­
dli dziś na całym świecie:

— Boże, któryś przez Niepoka­
lane Poczęcie Najświętszej Ma­
ryi Dziewicy, godne Synowi swo­
jemu mieszkanie zgotował, a mo­
cą zasług przewidzianej śmierci 
tegoż ’Syna, od wszelkiej Ją zma­
zy zachował, dozwól nam, prosi­
my, za Jej wstawiennictwem czy­
stymi dojść do Ciebie.

Bliskość nasza przy Matce Bo­
żej to bliskość miłości, to spójnia 
i jedność ducha. Jej niepokala- 
ność nas ku świętości woła. Za­
pragnijmy jej. Wyciągnijmy ku 
niej dłonie nasze. Zdobywajmy 
świętość. Podnośmy ku Maryi na­
sze serca.

Nikt nam z ludzi tak bliski nie 
jest jak Ona. Ta, którą Polski na­
zywamy Królową. Bliską przez 
swą dziewiczą czystość i wielką 
zarazem. Promienieje dziś Ona jak 
zawsze na nas. I wskazuje drogę 
do świętości. Miłość nas ku Niej 
woła.

A Matkę, Panią i Dziewicę za­
razem kochamy wszyscy całą, 
mocną, szczerą duszą polską.

X Dr Mirski.
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Ze świata katolickiego
ZLECENIA OJCA ŚW. BO WŁOSKIEJ 

AKCJI KATOLICKIEJ.
W Rzymie odbył się we wrześniu zjazd 

Związku Mężów A'kcji Katolickiej. Udział w 
nim wzięło ponad 100 tysięcy członków. W 
przemówieniu'-' wygłoszonym do nich Ojciec 
św. przedstawił pięć konkretnych zadań, któ­
re Akcja Katolicka ma do spełnienia.

Są one' następujące:
1) kultura katolicka -r należy pogłębić zna­

jomość wiary i uświadamiać katolików o ży­
ciu, liturgii i nauce Kościoła.

2) świętość niedzieli — przywrócić niedzie­
lę Bogu i rodzinie.

3) naprawa rodziny — przede wszystkim 
zabezpieczyć rolę matki, która jest duszą ro­
dziny.

4) Sprawiedliwość społeczna — Akcja Kato­
licka ma przyczyniać się do rozwiązania za­
gadnienia sprawiedliwego rozdziału bogactw 
przez własna praćę i pomoc.

5) Odrodzenie moralne — podnieść uczci­
wość człowieka: w rodzinie, w pracy, w ży­
ciu gospodarczym i społecznym.

O POPRAWĘ BYTU ROBOTNIKA.

Do delegatów Związku Pracy Amerykań­
skiej, wracających z obrad w Genewie, pap. 
Pius XII. powiedział: „Poprawa bytu robot­
nika to wielkie i niekończące się zadanie, 
które wzywa do wysiłku to wszystko co szla­
chetne w sercu ludzkim. Historia świadczy 
jak poważnie traktował Kościoł to zagadnie­
nie. Program każdej organizacji dla poprawy 
bytu robotnika powinien uwzględniać:

1) Kultura katolicka — należy pogłębić zna-
kich ludziach bez względu na icłi poło­
żenie społeczne.

2) świętość niedzieli — przywrócić niedzie- 
ludzkiej stU-orzonej przez Boga.

3) Naprawa rodziny — przede wszystkim
łecznej stawiano dobro ogólne nad zysk 
osobisty przez służbę każdego dla 
wszystkich.

POSEŁ EGIPTU PRZY WATYKANIE.

Pierwszy egipski minister pełnomocny przy 
Stolicy Apostolskiej M. T. Omari Bey złożył 
na ręce Papieża listy uwierzytelniające. Wrę­
czając listy p. Omar Bey oświadczył, iż. 
Egipt czuje się szczęśliwy, że może, przyłą­
czyć się do wysiłków Papieża- o pano­

wanie pokoju i sprawiedliwości w świecie. W 
odpowiedzi pap. Pius XII. wspomniał o 
szczególnym położeniu Egiptu jako miejsca 
spotkania cywilizacji Wschodu. Zachodu i 
Południa, oraz wyraził swe współczucie dla 
nawiedzonego klęską cholery' narodu egip­
skiego.

KONGRES KATOLICKIEGO MIŁOSIER­
DZIA W U. S. A.

W Nowym Orleanie odbył się XXXIII. Kon­
gres Katolickiego Miłosierdzia Ameryki Pół­
nocnej. Udział w nim wzięli delegaci z 70 die­
cezji Stanów Zjednoczonych i z 10 diecezji 
Kanady. Ojciec św. wysłał do Kongresu spe­
cjalne pismo.

NARODOWA UROCZYSTOŚĆ PORTU­
GALII,

Cały naród portugalski obchodzi! 25 paź­
dziernika uroczystość osiemsetletniej roczni­
cy Portugalii. Przed ośmiu wiekami, w dniu 
25 października 1147 r., chrześcijanie zatknę­
li na zamku lizbońskim swój sztandar na 
znak wyzwolenia zachodniej części Półwyspu 
Iberyjskiego spod władzy mahometańskich 
Maurów.

KORESPONDENCJA MIEDZY PAP. PIU­
SEM XII. A ROOSEVÉLTEM.

W Rzymie wydana została jedyna w swoim 
rodzaju książka, zawierająca korespondencje, 
jaką prowadzili między sobą pap. Pius XII 
i zmarły w roku 1945 prezydent U. S. A. 
Roosevelt. Zbiór korespondencji poprzedzają 

dwie przedmowy. Jedna jest napisana przez 
Ojca św., a druga przez obecnego prezydenta 
Ameryki Północnej Trumana. W książce tej 
umieszczono także osobny artykuł, opracowa­
ny przez Myrona Taylora, posła osobistego 
prez. Trumana do Ojca św.

Wydana książka posiada wybitne znaczenie
• dokumentaryczne w dziedzinie stosunków 

międzynarodowych.

OBRADY EPISKOPATU CZECHOSŁOWA­
CKIEGO.

19 listopada zakończyły się w Pradze obra­
dy czechosłowackiego Episkopatu Katolic­
kiego. Episkopat rozważał sprawy związane z 
działalnością Kościoła w Czechosłowacji.

Prezydent Czechosłowacji Benesz przyjął na 

audiencji nuncjusza apostolskiego; mgr. Ksa­
werego Rittera.

Katolicka Centrala przeciw­
alkoholowa.

. Dnia 2 września b. r. został urucho­
miony „Krajowy Referat Trzeźwości“ w 
biurach Krajowej Centrali „Caritas“ 

’ w Krakowie, ul. Basztowa 1. Dotych­
czas opracowano już Statut Bractwa 
Trzeźwości, oraz obszerną instrukcj : dó 
jego prowadzenia, a nadto wzory dekla- 
racyj, legitymacyj i odznak członkow­
skich. Skoro tylko te druki organiza­
cyjne wyjdą spod prasy, zostaną natych­
miast rozesłane do „Diecezjalnych Refe­
ratów Trzeźwości«, które obecnie pó- 
wstają przy Diec. Związkach „Caritas“ 
we wszystkich diecezjach i tylko tam 
będą do nabycia. Również inne pomóce 
naukowe i propagandowe w walce z al­
koholizmem będzie można tam otrzymać. 
Poczyniono też już starania o pozwolenie 
na wydawanie przeciwalkoholowego mie­
sięcznika p. t. „Bądź Trzeźwym*.

Węgry nawiązują stosunki 
dyplomatyczne z Watykanem.

W roku 1945 zostały zerwane stosunki 
Rządu węgierskiego z Wątykanem.

Ostatnio został mianowany poseł Rzą­
du węgierskiego przy Stolicy św. Jest nim 
profesor uniwersytetu dr. Józef Cavallier.

Katolickie oblicze Irlandii.
Biskupi irlandzcy, którzy przybyli do 

Rzymu, aby zdać sprawozdanie Ojcu św., 
udzielili jednocześnie wywiadu prasie 
katolickiej co do stanu katolicyzmu w Ir­
landii. Z wypowiedzi biskupów wynika 
iż ludność Irlandii jest głęboko katolicka. 
Liczba praktykujących katolików sięga 
9O0/o stanu ogólnego. Kościoły są pełne 
nawet w dni powszednie. Bardzo dobrze 
rozwijają się organizacje religijne jak: 
„Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży“, 

„Legion Marii“, „Konferencje św. Wmcen, 
tego a Paulo“, „Stowarzyszenie Chrześ­
cijańskiej Młodzieży Robotniczej“, oraz 
specjalna organizacja rolników „Ludzie 
ziemi“, W polityce także przeważa duch 
religijny.'

Delegat apostolski wśród pol­
skich uchodźców.

Delegat apostolski arcybiskup Mathew 
odwiedził obóz polskich uchodźców w 
fengeru, w angielskiej Afryce wschod­
niej. Odprawił tam uroczyste nabożeń- 
two i udzieli! bierzmowania 112 ucho­

dźcom

Szkoły katolickie we Francji.

Liczba prywatnych powszechnych 
szkół katolickich we Francji wynosi 1! 000 
a uczęszcza do nich 1.250.000 dzieci, co 
stanowi 20$ ogólnej liczby dzieci (fran­
cuskich.

W prywatnych zaś katolickich szko­
łach średnich uczy się 53$ ogólnej liczby 
młodzieży francuskiej.

Według obliczeń francuskie szkol­
nictwo katolickie oszczędza rządowi 
prawie 0 miliardów franków rocznie.

Dar żony Negusa.

Cesarzowa abisytuka, żona Negusa 
wypełniając złożony po zajęciu przez 
Włochów w 1936 r, Addis Abeby ślub 
ofiarowała Najświętszej Pannie Maryi 
Betleemskiej swoją koronę, jako wyraz 
wdzięczności za szczęśliwy powrót z tu­
łaczki do ojczyzny.

Dzwony z kościoła w Ars.

W Ars — niegdyś parafia św. Jana 
Marii Vianney’a we Francji, odkopano 50 
dzwonów przechowanych w ziemi przed 
zaborczością niemiecką. Dzwony te mają 
różne, charakterystyczne nazwy, jak np. 
„Dzwonię na koniec wojny”, „Dzwonię 
na pokój w świecie", „Dzwonię dla 
Ojca św.“, „Dzwonię na misjonarzy“ itp

Misjonarze z Belgii.

W latach 1945 ij 1946 wyjechało 
z Belgii na pracę misyjną 1.100 księży 
misjonarzy, braci zakonnych i sióstr 
misyjnych. ’J7 roku bieżącym liczba ta 
ma być jeszcze wyższa.

Prymas Anglii o udziale w 
związkach zawodowych.

Kardynał Griffin zalecił katolikom 
w Anglii udział w organizacjach zawo­
dowych Należenie do tych organizacji 
winno jednak być traktowane jako dobro­
wolne. W ten sposób kard. Griffin pod­
kreślił wielkie znaczenie związków zawo­
dowych, zaznaczając jednocześnie dobro, 
wolność zgłaszania się do nich.
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Dzisiaj — dnia 7 grudnia — Druga Niedziela Adwentu.
EWANGELIA dzieć? proroka? Zaiste powiadam

wam i więcej niż proroka. Bo ten 
jest o którym napisano:

„Oto ja posyłam anioła Mego 
przed obliczem Twoim, który zgo­
tuje drogę Twą przed Tobą“.

(św. Mateusz, 11, 2—10).
Onego czasu Jan usłyszawszy w 

więzieniu o dziełach Chrystuso­
wych, posławszy dwóch z uczniów 
swoich, rzekł mu:

— Tyś jest, Który ma przyjść, 
czyli innego czekamy?

A odpowiadając Jezus rzekł im:
— Szedłszy, odnieście Janowi, 

coście słyszeli i widzieli. Ślepi wi­
dzą, chromi chodzą, trędowaci by­
wają oczyszczeni, głusi słyszą, 
umarli zmartwychwstają, ubogim 
Ewangelię opowiadają. A błogo­
sławiony jest, który się ze mnie 
nie zgorszy.

A gdy oni odeszli, począł Jezus 
mówić do rzesz o Janie:

— Coście wyszli na puszczę wi­
dzieć? trzcinę chwiejącą się od 
wiatru? ale coście wyszli widzieć? 
człowieka w miękkie szaty oble­
czonego? Oto, którzy w miękkie 
szaty się obłóczą w domach kró­
lewskich są. Ale coście wyszli wi-

KAŁENDARZYK KOŚCIELNY.

7.XII. Druga niedziela Adwentu. Sw. Am­
brożego bp DK.

S.XII. PONIEDZIAŁEK. Niepokal. Poczę­
cie NMP.

9.XII. WTOREK, św. Leokadii p. m. Wa­
leni p. m.

10. XII. ŚRODA. NMP. w Lorettp.
11. XII. CZWARTEK, św. Damazego bp. w.
12. XII. PIĄTEK, śś. Epimacha i Aleksandra 

mm.
13. XII. SOBOTA, św. Łucji p. ni.

Wspaniałym występem do uroczystości Nie­
pokalanego Poczęcia Najśw. Panny jest świę­
to św. Ambrożego, biskupa mediolańskiego 
(IV w.>. ba którego kazania matki bały się 
posyłać swe córki, po święty tak pięknie i 
porywająco mówił o dziewictwie, tak idealny 
kreśli! obraz. Przeczystej Palmy, że młode 
zapaine dusze rzucały świat i ofiarowały się 
na służbę Bogu.

Sama uroczystość Niepokalanego Poczęcia 
ogłoszona prawda wiary 8.XII.1854 r. poucza 

świat, że, tylko łaska Boża i to szczególna, 
zdolna jest wprowadzić człowieka na szczyty 
najwyższego wyniesienia i szczęścia. Matka 
Najśw. szczególnym przywilejem Bożym zo­
stała zachowana od zmazy grzechu pierwo­
rodnego. W Jej osobie ludzkość osiągnęła 
idea! o. jakim nigdy nie śmiała marzyć.

Adwent całej ludzkości opromienia postać 
Najśw. ranny, potężnej Orędowniczki wier­
nych i czulej Matki ludzkości. Matka Najśw. 
zostawia swym dzieciom materialna pamiąt­
kę swego wśród nich pobytu jak mówi o tym 
święto NMP. w Loretto. obchodzone 10 grud­
nia.

KALENDARZYK SŁONECZNY
7.12. Wschód słońca 7.23

Zachód 15*39
13.12. Wschód słońca 7.29

Zachód 15.39
Nów księżyca dnia 12.12 o godz. 13.53.

przysłowia ludowe.
Mroźny grudzień, wiele śniegu, żyzny ro­

czek będzie w' biegu.
Grudzień ziemię grudzi, a izdebki studzi.
Gdyby kiedy w grudniu grzmiało, byioby 

wiatrów niemało; w trzeciej części gdy 
grzmi, deszcze z wiatrami padają jeszcze.

św. Łucja (13.12) dnia ukróca.

NAJSTARSZY W KOLEGIUM KARDY
NALSKIM.

Najstarszym kardynałem jest obecnie J 
Em. kard. Granito Pignatelli di Belmonte. 
Liczy 90 lat życia. Kardynałem jest już. 35 
lat. Jest dziekanem św. Kolegium.

I55E

Ks. St. lAbrowski.

OFIARY ZBRODNI NIEMIECKIEJ
(diecezja włocławska)

Ks. Henryk Kaczorowski (Dok.)
Ale najwięcej troski okazywał 

rodzicom. Czcił ich i był im posłu­
szny. Nawet gdy był już starszym 
i siwym człowiekiem cenił sobie 
bardzo ich rady. Otaczał ich czu­
łością, pomagał, przysyłał paczki i 
książki. Najbardziej jednak ocze­
kiwali jego listów, które jak złota 
nić przejawiały się przez ich sza­
re, pracowite życie. Do dziś poka­
zuje rodzina przepiękne powinszo­
wania imieninowe, na których za­
mieszczał własne wiersze i malo­
widła. Swoim alumnom nakazy­
wał, aby często i dużo pisywali do 
rodziców. On też swoim nie szczę­
dził, chociaż drogą listów, radości, 
■dobrych nowin, które często wzru­
szały ich do łez, gdy zwiastowały 
nowe, otrzymane przezeń zaszczy­
ty. Nie zasmucał ich listami na­
wet wtedy, gdy pisywał z miejscy 
cierpień, z Lądu i Dachau. (Rodzi­
ce w r. 1940 zostali wysiedleni do 
Krakowa, gdzie ojciec zmarł po 
rocznym pobycie w zakładzie dla 
starców u SS. Felicjanek). Były 
jak zwykle pogodne, wyrażały mi­
łość dla Matki Bożej, niezachwia­
ną ufność w opiekę św. Józefa, 
oraz wiarę w Opatrzność i lepszą 
przyszłość Kościoła i Polski,

Oprócz licznych*  sprawozdań ze 
zjazdów naukowych i teologicz­
nych ogłosił w Ateneum Kapłań­
skim kilka artykułów, z których 
ważniejsze: Sw. Stanisław Kostka, 
a nasze zadania wychowawcze (t. 
18, 487), O miłości Kościoła i Oj­
ca św. (t. 23, 139), Duszpasterz i 
spowiednik wobec neomaltuzjaniz- 
niu (t. 31, 277), Przestępczość w 
Polsce w latach 1924—1933 (t. 37, 
48), Celowość społeczna czystości 
(t. 41, 105).

Aresztowany wieczorem 7 listo­
pada 1939 r. i osadzony w miej­
skim więzieniu, nie przestawał 
nauczać swych uczniów, z który­
mi wspólnie dzielił ciężkie dni 
odosobnienia. Ustawicznie modlił 
s?ę. Służył przykładem w znosze­
niu prześladowania. Z powodu 
choroby przeniesiony" za wsta­
wiennictwem lekarza Orzechow­
skiego do szpitala św. Antoniego. 
Wiosną 1940 r. sprowadzony do 
klasztoru salezjańskiego w Lądzie, 
nie ustawał pracować w zawodzie 
nauczycielskim. Snuł rozległe pla­
ny odrodzenia duchowego ojczy­
zny. 3-go kwietnia 1941 r. zabrany 
razem z biskupem-sufraganem Mi­
chałem Kozalem, rektorem semi­
narium, ks. Franciszkiem Korszyń- 

skim i kilku starszymi kapłanami 
do Dachau.

W drodze skatowany razem z 
innymi w Inowrocławiu. 25 kwiet­
nia przybył do Dachau. Nadano 
mu numer 24547 i przydzielono na 
4 izbę 28 baraku.

W miejscu kaźni umiał się za­
chować z godnością. Nie usuwał 
się od żadnej pracy, którą naka­
zywano. Innych dźwigał na du­
chu i służył im przykładem- Wi­
działo się, jak dyskretnie przed 
okiem innych, odkrojony ze swej 
głodowej porcji kawałek Chleba 
podsuwał bardziej w jego mnie­
maniu potrzebującym. Wyczerpa­
ny fizycznie, został zaliczony do 
inwalidów. Przed odejściem na 
blok izolacyjny żegnał się z kole­
gami i uczniami. Podczas brater­
skiego uścisku z drogim kolegą 
swoim, ks. Korszyńskim, spolicz- 
kował ich obu izbowy Ignacy 
Rhoner. 6 maja 1942 r. wywiezio­
ny na śmierć przez zagazowanie. 
Gdy się żegnałem z nim na placu 
apelowym przed samym odjaz­
dem, odmawiał pełne wiary sło­
wa psalmu 22: Dominus regit me 
et nihil mihi deerit — Pan rządzi 
mną i niczego mi nie zbraknie- 
Był dobrym i świątobliwym ka­
płanem. Przeszedł przez życie do­
brze czyniąc.

(C. d. n.)



Wieś w promieniach pomocy Caritasu
Związek Caritas Diecezji Wło­

cławskiej oc! roku idzie z pomocą 
chorym na wsi. W styczniu br. 
zorganizował 40 Ognisk Samary­
tańskich z apteczkami. Dla opie­
kunek Ognisk przeprowadził 2 
kursy samarytańskie. W ciągu ro­
ku Ogniska udzieliły pomocy 
7500 chorym na wsi.

W dniach 17—26 listopada br. 
Związek przeprowadził we Wło­
cławku kurs samarytański według 
programu Władz Zdrowia. W kur­
sie wzięło udział 72 przodownice 
zdrowia z 62 Oddziałów wiejskich.' 
Kandydatki kształciło ofiarnie 8 
lekarzy i 3 pielęgniarki z Wło­
cławka. Oprócz wiadomości i teo­
rii kursistki praktykowały kolej­
no przy chorych w Ubezpieczalni 
Społecznej, uczyły się praktycz­
nie bandażowania, kąpieli dziec­
ka , pielęgnowania chorego, za­
strzyków, stawiania baniek, zwie­
dzały szpital, ośrodek zdrowia, 
kościoły, fabryki, muzeum. Kursi­
stki otrzymały nadto wiadomości 
z zielarstwa, aby wykorzystać

Ze świaSa katolickiego 
polak JEDNYM z 12 SĘDZIÓW W TRY­

BUNALE PAPIESKIM.

Ks. dr Bolesław Filipiak, oficjał Metropoli­
talnego Sądu w Poznaniu został mianowany 
przez Ojca św. Piusa XII. sędzią najwyższe­
go sądu kościelnego t. zw. sw. Roty Rzym­
skiej.

Wśród 12 sędziów papieskich Polska będzie 
miała swego przedstawiciela. Jest to wielkie 
wyróżnienie dla Polski. O członkostwo w 
Trybunale Papieskim ubiegają się wszystkie 
■katolickie narody.

CHARYTATYWNA AKCJA WATYKAN! 
PODCZAS OSTATNIEJ WOJNY.

Civitas Catholics, pismo rzymskie, podało 
wykaz charytatywnej działalności Watykanu 
w czasie drugiej wojny światowej.

W okresie tym biura watykańskie załatwi- . 
ty ponad 9 milionów spraw jeńców różnych 
narodów i ich krewnych. Z tego: rozgłośnia 
watykańska załatwiła ponad 1 milion i 200 
tysięcy spraw, poczta watykańska 2 mil. 200 
tysięcy, a 5 mil. 700 tysięcy załatwiono dro­
ga dyplomatyczną. Następnie Watykan wspo­
mógł 3 mil. i 400 tys. uchodźców i utrzymy­
wał 995 kolonij dziecięcych. Między marcem 
1944 roku a listopadem 1945 dostań ;.vł odzie­
nia. 4G7.87& osobom. Zorganizował pomoc le­
karska dla 200. tysięcy ludzi, pokrywając ko­
szty lekarstw sumą ponad 100 milionów li­
rów.

Koszty tej akcji charytatywnej Watykanu 
wyniosły 2 miliardy lirów.

WSPÓŁCZEŚNIE ŻYJĄCY STYGMATYCY.
Głośna już przed wojną stygmatyczka (na

ŁAD BOŻY

wielkie możliwości stąd płynące. 
Zajęcia świetlicowe dopełniły bo­
gato przemyślany program kształ­
cenia wiejskich przodownic zdro­
wia.

Dla zgłoszonych 62 Oddziałów 
wiejskich Caritas Związek skom­
pletował cenne apteczki z darów 
amerykańskich i leków zakupio­
nych. Wartość jednej apteczki wy­
nosi ok. 150.000 zł. Wartość roz­
dzielonych leków przekracza 9 
milionów zł.

Rozpoczęte z wielkim wysiłkiem 
przez Związek dzieło Ognisk Sa­
marytańskich Caritas przy dal­
szych wysiłkach Oddziałów przy­
niesie wielką pomoc dla wsi poz­
bawionej opieki lekarskiej, na 
skutek braku lekarzy, będzie nio­
sło konieczne uświadomienie.

W całości pracy na polu miło­
sierdzia chrześcijańskiego akcja 
samarytańska przyniesie w ten 
sposób realne wyniki.

(wicz.)

ciele ma stygmaty, znamiona ran. Chrystuso­
wych) Teresa Neumann żyje nadal w Kon­
nersreuth, w strefie okupacji amerykańskiej.

Od lat kilkunastu nic nie spożywa poza 
Komunią św.

Inny stygmatyk żyje w klasztorze kapu­
cyńskim we Foggi we Włoszek. Jest nim 
55-cio letni kapłan-zakonnik O. Pius.

NIEPRAWDZIWE WIEŚCI O OBJA­
WIENIACH SIĘ N. M. PANNY.

Władze kościelne ostrzegają, by nie wie- 
wierżyć bezkrytycznie w różne niepotwier­
dzone wibści o licznych objawieniach, które 
ostatnio zaczęły się szerzyć. Dużo rozgłosu 
wywołały rzekomo objawienia się Matki Bo­
skiej dzieciom w Rzymie, w Polsce,' we Fran­
cji.i w Słowacji.

Francuskie władze kościelne bardzo sta­
nowczo wystąpiły przeciw nieprawdziwym 
wieściom o objawieniach się Matki Boskiej w 
Espis.

Również Administrator Apostolski z Trnawy 
zakazał 'wszelkich pielgrzymek do FÓrdome- 
stico, dopóki sprawa nie zostanie całkowicie 
zbadana i wyjaśniona.

Z całego świata
* Strajk w Marsylii trwa z niesłabnącym 

napięciem w dalszym ciągu. Do Marsylii spro­
wadzono nowe czołgi i samoloty. W związku 
ze strajkiem wydano nowe zarządzenia o clia- 
rakterze wojskowym.

★ Dr St. liski b. dyrektor naczelny firmy 
„Wander“ w Krakowie, oskarżony o pobiera­
nie łapówek przy zakupie surowców oraz o 
inne kombinacje, przynoszące mu sumę 10 mi-

_ ___ _________ ___ _________ _ Nr49 

lionów złotych został skazany przez sąd na 
karę śmierci.

★ W. Głubczynie, powiatu złotowskiego od­
była się ekshumacja5* zwłok ks. Maksymiliana 
Grochowskiego, ostatniego prezesa Zw. Pola­
ków w Niemczech; zamordowanego przez 
Niemców. Delegacje stronnictw politycznych. 
Polskiego Zw. Zachodniego, Harcerstwa i or- 
ganizàcyj społecznych złożyły na grobie pa­
trioty liczne wieńce.

★ Do portu szczecińskiego zawinął statek 
„Banana“ z transportem 301 koni szwedzkich, 
zakupionych przez oddział handlu zagranicz­
nego „Społem“. Jest to ostatni transport koci 
przed okresem zimowym. W ciągu tygodnia 
nadeszły podobne transporty morskie w ilo­
ści ponad 1.094 sztuk koni.

★ W Ołomuńcu aresztowano trzy osoby 
pod zarzutem przygotowania zamachu bom­
bowego przeciwko ministrowi spraw zagra­
nicznych Maśarykowi i ministrowi sprawiedli­
wości Drtinie.

★ Francuskie Zgromadzenie wypowiedzia­
ło się przeciwko powierzeniu Blumowi misji-- 
tworzenia rządu. Wobec tego prezydent re­
publiki powierzył misję, tworzenia rządu 
Schumanowi — postępowemu katolikowi, któ­
ry otrzymał w ’ parlamencie 412 gło­
sów przeciwko 184. Na podstawie zdo­
bytego zaufania Schuman powołał nowy rząd 
składający się z 9 katolików, G socjalistów^ 
3 radykałów, 1 radykalnego socjalisty i 1 
niezależnego konserw atysty.

★ W związku z zapowiedzianą reformą, wa­
lutowa w Austrii komuniści austriaccy ustą­

pili z rządu i parlamentu. Na terenie całej- 
Austrii doszło do licznycn strajków i zgro­
madzeń protestacyjnych.

★ W Zielonej Górze odbyła się rozprawa 
sądowa przeciwko Niemcowi Erichowi Kiey, 
oskarżonemu o przemycenie 1 kg. złota. Nie­
miec znając prawodawstwo niemieckie z. 

okresu wojny spodziewał się surowego wy­
miaru kary i w ostatnim słowie prosi! o 
śmierć przez powieszenie. Z chwilą gdy do­
wiedział się, że sąd skazał go jedynie na » 
miesięcy więzienia, rozpłakał się. ze wzru­
szenia.

★ Naczelny prokurator Trybunału Mię­
dzynarodowego Taylor zgodził się na wyda­
nie Polsce gen. Guderiana i v. den £achar 
•którzy będą odpowiadać za nieludzkie postę­
powanie w stosunku <lo ludności w Warsza­
wie w czasie powstania.

★ We wtorek dnia. 25 listopada rb. rozpo­
częła się w Londynie konferencja ministrów: 
Bevina-, Mołotowa, Marshalla i Bidault. Szó­
sta już z kolei konferencja ministrów t. zw. 
Wielkiej Czwórki ma omówić sprawę trakta­
tów pokojowych dla Niemiec i Austrii.

★ We wsi ünieck powiatu sierpeckiego 
zmarła śp. Paulina Kwiatkowska 10-1-Ie-tni»- 
staruszka, niewidoma od 24 lat. W ostntsieb. 
latach swego życia staruszka marzyła o od­
zyskaniu wzroku. Marzenie jej stało się rze­
czywistością bowiem na dwa dni przed 
śmiercią przejrzała i z wielką radością rozpo­
znawała od wielu lat niewidzianych domow­
ników i zdawna zapomniane przedmioty.

POCZTÓWKI 150 zł. setka jednokolorowe 
Ozdoby choinkowe po cenach najniższych. 
Cenniki na żądanie. Bazar Katolicki, Łódź, 
Sienkiewicza 49. (212)

Włocławek — Biuro Pośredniczę — Kupno b 
sprzedaż domów, placów. Nienałtowski Staro- 
dębska 12/2 tel. 16-4G. (216)
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